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imię narodu, będącego przez kilka wieków 
w liczbie hołdównikow naszych, narodu, któ
rego naczelnikom mecheiano dać nigdy nuęy^ 
sca w Senacie naszym. “

„ Mówiono do nas, i usiłowano nas przy
musie do jnówieńią językiem, mało od kogo1 
ź nas rozumianym. Wszyftkie rozkazy nay- 
wyżśzey,władzy i wszyftkie wyroki fpra.wie- 
dliwościy- w tym- ięzyku u ńas wychodziły? 
Im kto z nas iepiey potrafiTzrozumieć ten ię- 
zyk, tym na' imię wier-flieyszego poddanego- 
zaftugiwał. Od zrozumienia onego , albo ra- 
czey od niewiernego' a zawsze błędnego wy- 
kładu jurgeltnych' tłumaczów, honor i małą- 
tki nasze zależały!. “ z.

„Przyszło do tego, iż podmowieni i naję
ci ..pismacy sinieli Wydawać na widok publi
czny obelżywe- pisemka , wysadzając w nich

: nasz igzyk,- .który Zaledwie powierzchownie 
: znali, upodlaiąc literaturę naszą, którey zgłę
bić i obszerności iey poznać niebyli zdolni , 
nakonieć, tyle okazali się zuelrwałemi, iż ńam 
zaprzeczaligiiitu wrnaukach, i osądzili nas za

. niezdolnych do umiejętności, to zaś dlatego, 
że dawniey pisano' u nas zgwsże ucźonemi ie- 
zykami, a po uftanowieniu Kommifsyi Edu- 
kaeyiney językiem narodowym Ezczególpiey 
.pisać' zaczęto*-'"

„Taki był nasz ftan opłakany, do którego 
nas przywiedziono, gdy zdięei gorliwością O 
utrzymanie narodu naszego, który nam za zni-, 
iżczońy i WBiweęz obrocony .uważać kazano-; 
O ćhwał^prżodków naszycti, których zapierać 
Się przęzrjkazanie ich n; - ieczne Napomnienie 
za niegodna.uts rzecz o . ebiksmy; o nasz wła
sny horr. r. aby. niypoy'"dżia.ip, ż&śmy do- 
puścifi z? zz J ■■ ' • yy \y. ■■■y V-zęy

: wszytko Juk-. 'h'śceli,u^ ozdyję

We Srode przed południem, Depirtacya od 
Towarzystwa Jr arsząwfkiego Przyjaciół Nauk, 
z 5ciix osojr złożona , miała audyencyą uN-ąy- 
iaśnieyszego. Pana. Gdy -ią przedftawiona , 
zabrał głos JW. JX. Bifkup Albertrandi, Pre
zes tegoż. Towarzyftwa, będący na czele de- 
putacyi. i .miał naftęp-uigcą mowę Monar- 
^ny w. języku Franąuzkim.

Kayiąśnieyszyt Króla, Panie nasz. Miłor 
„Szczątki wyratowane z nieuchronnego roz- 

bicia się’ na morzu są zawsze- d^ogiemi dla 
tych, którzy 0 mało. Ja mi nieHaU się ofiarą 
tego zdradliwego żywiołu. “'

„Towarzyftwo fVarsż&wfkie Przyjaciół Na 
uk, któi ega de.putacyą widzisz Wasza KróTe- 
wfka Mość przed fobą, nie tyłka ielt jednym 
z tych fzCżątkow da^hey naszef oyczyżnywy- 
ratówanym z ciemney przepaści otchłani, któ
ra nas pócŁłońęłh, afe leszcze tą zbawienną 
dętką, na którey, wydobywszy się zpośfod 
okropności nieubłagan-ey burzy, doftaliśmy się 
do brzegu. “

„ Czego nie poważyli się uczynić Persowie 
"zwycięzcy Babilońćzykow y ani Gfecy podbi- 
ciele Persów, ani Rzymianie panowie Grecyi^ 
ani nawet Tatarowie z Rndydnami i Chińczy
kami, to ielt, że nie śmieli ódiąć im imienia 
i ięzyka narodowego, tegośmy Polacy za dni 
naszych doznali, my, których dawni Królo-- 

.wi.e w roku t454> i5ż5 i i55g dyleJwśp.ania 
łemi byli, iż ludom, dobrowolnie lub mocą do 
Rzeczypospolitej naszey wcielonym , zóftawili 
ich imię, iężyk, prawa, religią, zwyczaie, a 
ńawet i prżesądy. M

„Przez niepojętą iakąś fatainość i nieRy- 
chaną w dziełach świata fprzeczność ą poftą 
piono lobie z nami wcale przeciwnie. Wy- 
darto nam lUrożytne imię nasże, a narzucono
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ś kiedy ‘Współbracia -traśt w daletidi k+ai- 
inacif Wmawiali się meź^wemi przedłużali byt 
miodu naszego ; poi. anówiliśmy utwmrzyć to- 
warzyiiwo pałające nayczyiiszd miłością , a 
Mg naymnie^ jpodłegaigę^ niesprawiedliwym 
^pdeyrzęnPóni,, mśiące w zamiarze dołkonalić 
ięzyk narodowy, ten ięzyk tak dawńy, a któ- 
ryjn ęlziś tym aolkónśley mówić i pisać mo 
z^my', żeśmy ,się do takiego fiópnia dofkona 
Ipści zbliżyli, "w iakiey był przed :z5o latami. 
Prżedsięwżfęfismy także wydobyć lepsze dzie 
ła łtarożytnych pisarzow naszych i wydać ie 
na widok publiczny,-a przytym obiąć wszyft 
kie części literatury i umiejętności z tym dwoi- 
łtym pożytkiem, ażeby pomnożyć wiadomo 
ści użyteczne narodowi, i. Wydplkonalić, tu- 
tlzież wzbogacić ięzyk nasz za pomocą: umie 
iętrióści, które kształcić umyśliliśmy. Przed 
sfęlyzięcie to wprawiło ; w ‘ zadumienieatych , 
którzy zamierzyli fobie Byli zupełną izagubę 
ńaśżą. Wliyd ich było, popełnić widoczną nie- 
fprawiedliwość zabraniając nam tey iedyney w 
ijięłzczęściu nafzym pociechy. A potym, ob
myśliliśmy fposób Uprzątnienia wszelkiego nie- 
łłusznego podeyrzenia, wszelkiej próżney o- 
taWy < oraz pózylkania zaufania rządu przez j 
przepisanie fobie prawa, abyśmy na posiedze
niach naszych nic takiego nie mówili, ani w 
pismach naszych nieumieszczali, coby wido
cznie religii i polityki. dotykało. Ofądzono, 
ii nie można nam było nię z tego odmówić, 
coby przykładało się do chlubnego zatwierdze
nia towarzyftwa naszego, a nie dawało mu 
wielkiey pomocy. Zdaie się nawet, iż towa- 
rzyftwo nasze zmieniło nieiako fyftema urzę
dników przełożonych nad edukacyą publiczna, 
ponieważ od tey epoki,pozylkał ięzyk Poljki 
znakomite mieysce w nowych inllytutach po
święconych edukącyi narodowcy. “

„Takim to fposobem ultaliło się towarzy. 
Rwo nasze, które w fzczególnych okoliczno
ściach, powracaiących te kraie pod berło W. 
K, Mci, nowego Ropnia mocy tym bardziey 
nabywa, że mniema, iż przewidziało ten wiel- 
Jd wypadek. Raczysz W. K. Mość fądzić o 
-jego użyteczności tak co do przeszłości, iak 
co do przyszłości, z 121 pism, które Ci Królu 

, poważa się złożyć, a które nie ządł.ugo pomno ■ 
Żonę będą dwoma tomami, zawieraiące owoc 
prac naszych, tudzież z praw, któreśmy fobie 
przepisali, a teraz ie. także u tronu Twoiego 
Ikładamy. Obyśmy tylko zdołali pozylkać

względy J^o^ą, Na^iaśnieyszy Paniey- 
i otrzyąiąl^ urzędowe zatwierdzenie Infiytutu

iwśzegó, -zachętę zs^sZepót/zelmą do.d&Isz^o 
i' ■z gorliwością pracowania , i tę potężną opie- 
! kę, nayidotnieyszy cel artibicyi naszey, która 
•W dalszym zawodzie naszym nowych nam sił 
doda. “:r- ’■

Odpowiadając Król Jmć Deputacyi, oświad
czyłpodziękow anie Towarzyltwu za iego nader 
chwalebną gorliwość, i względy mu fwoie zarę
czył. Mówił potym Król Jmć z każdym z oso
bna członkiem deputacyi, a mianowicie z JW. 
JX. Bilkupein Prezyduiącymvwypytuiąc się go 
o Hiftorykow Poljkich pifząćyChwięzykuŁa- 
cińlkim, przy czym , iako też i przy innych za
pytaniach, okazał tenże JW. Bilkup wysoką 
erudycyą fwoią, którą mu wszyscy uczeni 
Polscy i zagraniczni, znaiący go, przyznaią. 
Rozmowa ta trwrała przęszło godzinę, t

We czwartek woylko Francuzkie i Poljkie 
załogę tuteyszey Itołicy Ikładaiące, w liczbie 
kilkunaftu ‘batalionów, odprawiło wielki po- 

j pis czyniąc iak naydokładniey wszelkie obro
ty woienne z ogniem tak ręcznym iak dzia
łowym w obecności Nayiaśn: Pana nafzego Mi
łościwego, a to pod dowództwem JW. Mar
szałka Dawouft i JO. Xiążęcia Miniftra woy- 
riy, którym‘ Monarcha iak naymocnieysze u- 
kontentowanie oświadczył.

Dzień wczorayszy był rocznicą zawarcia 
traktatu pokoiu w Poznaniu między Fran
cy a a Saxonią, przez który Nayiaśn: Elektor 
Sajki wyniesionym był do doftoynośći Króla. 
Dzień tak ważny dla nas z względu, że Nay- 
iaśnięyfzy Król Jegomość Sajki zoftal poźmey 
przez traktat Tylzyńjki Monarchą naszym , dał 
powod Itolicy tuteyszey do iak nayuroczylt- 
szego tey epoki obchodu. Około ymey godzi
ny z rana huk dział zwiałtował tak wielką uro - 
czyltość, a o i21tey były pokoie u Dworu, pó 
nich zaś obiad. Ze zaś Nayiaśn: Pan poltanowił 
tak fzczęśliwy dla siebie i ludów swoich wy
padek zawdzięczyć Nayiaśnieyfzemu NAPO
LEONOWI, i pamięć tegoż wypadku na zie
mi naszey uwiecznić przez nadanie ulicy do
tąd Mioaowey nazwiłka Ulicy Napoleona, i tę 
wolą swrnię w wydanym pod ^niem wczoray- 
szym wyroku ogłosił, zaczem Miniltrowńe woy- 

j ny i Policyi przedsięwzięli środki ku nadaniu 
; temu aktowi iak naywiększey okazałości.

Około godziny dziesiątey z rana zgroma
dziło się liniowe woylko Poljkie i Sajkie, tu
dzież gwardya Narodowa, na-wyznaczonych 
mieyscach, z których w południe mszyło- rla
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'uhceMiodoptą, SeRapar^ąd sdoSt^c^e. mią- 
Jia. WóyĄ,O Sajki e ftanęło od bramy Kra- 
kowlkiey wzdłuż Senatorjktey aż do ulieydJio- 
dowey J a Połjkie wzdłuż tcyże-ku Pałacowi 
Rządowemu ; batalion zaś gwardyi narodowey 
uszykował się przed Ratuszem, z którego ta
blice z napisem Ulica Napoleona miały bydź 
niesione. Zgromadziły siętak& cechy z chorą
gwiami. Około iszey ziechał na Ratusz JW. 
Minifter Policyi z JWW. Konłyliarzami Rzą- 
dowemi Michałem Potockim, Jozefem FFie- 
Ippoljkim Margrabia PińczówJkim, dokąd tak- 
żę przybyli JWW, Horodyjki, Pyychłowfki, 
Wodzińjki i Orsetty, członki Izby Admini- 
liracyiney, tudzież JW. Grotdsvjki członek Są
du Appellaćyinego, i czekali na znak do ru
szenia , którym był wyltrzał z dział, gdyNay- 
iaśnieyszy Pan, przy obiedzie fpełnił za zdro
wie i pomyślność NAPOLEONA W, Po da
niu tego znaku, _ ruszył z Ratusza JW. Minifter 
Policyi wraz z powyższemi różnych władz 
członkami na czele Magiitratu Policyi i Sądu 
Głównego. Poprzedzał ich oddział Kiryfsye-

Sajkich, grenadyerowie zgwardyi Naro 
dowey przy odgłosie piękney muzyki, i kon 
fraternie Kupiecka, Jubilerfka i Złotnicza z cho
rągwiami , nareście urzędnicy Policyini niosą
cy tablice z napisem— Ulica Napoleona— a za 
niemi batalion teyże gwardyi, na końcu zaś 
oddział lekkiey iazdy Pojkiey. Cała ta para
da poltępowała przez ulicę Święto -Jaiijką, 
Bramę Krakowjką i ulicę Senatorfką, a zbli
żywszy się do rogu ulicy dotąd zwaney Mio
dowa, po zatrzymaniu się poftępuiącego woy- 
fka , Herold na koniu suto przybranym sie
dzący, otoczony ciężką iazdą Sajką ogłosił 
w ięzykach Poljkim i Francątzkim wyrok Nay- 
iaśnieyszego Króla Jegomości Pana Nafzego 
Miłościwego, po którego ogłoszeniu, niesio
ne Tablice przez Urzędników Policyi z wy
rażeniem — Ulica Napoleona — zawieszone 
zoftały. W dalszym ciągu poftępuiac parada 
wzdłuż ulicy uświetnioney hazwiłkiem Nay- 
większego Bohatyra, na drugim rogu teyże u- 
Iicy,(*)  podobnież Herold ogłosił wolaNayia- 
śnieyszego Pana, i również zawieszono Tabli- J 
ce, z podobnymżę wyrażęiliem nazwilka ulicy. 
"W tym Iprzeciagu czasu huk dział przy li- 
czney ałsyłtencyi woyfk Sajkiego, Poljkiego 
i GwardyiNarodowey, upoważniał obchodtak 

(*) Tablice te są tymczasowie drewniane, 
lecz będą poźniey marmurowe, i w narożne 
ściany domow wmurowane.

nroczyfa^ - ^ą r^cłe powrociło cale to zgro - 
madzeuie naRatufz miafta, przy licznych o- 
krzykach Niech żyie Cesarz rNigęJt Żyie nasz 
Król! gdzie JW. Minifter Policyi upfzeymię 
Vice-Prezydentowi, Radzie Magiltratowey, 
Sądowi Głównemu, GwardyiNarodowey, Kon
fraterniom i Cechom za dopełnioną ulługę 'u- 
komentowanie imieniem Nayiaśnieyszego Mo
narchy oświadczywszy, i zapisawszy w xię- 
gach Mieylkich akt tego obrzędu, udał się d» 
Zamku dla zdania sprawy Monarsze o dopeł*

I nieniu woli iego. , .
Wieczorem były pokoie u Dworu, iw tym 

czasie znowu działa huczały, — Tegoż dnią^ 
na teatrze Narodowym, futo oświeconym, przy 
końcu graney fztuki i za pokazaniem się trans
parentu iuż znaiomego ze fztuki Karol JK. i 
PFitykind, śpiewano kuplety Itosowne do o- 
koliczności, z których każdy musiał bydź po
wtarzany i z okrzykami był przyimowany. — 
Za zmierzchnieniem się, wszyftkie gmachy pu
bliczne i całe miaft o były oświecone.

Oto ieft wyżey wzmiankowany wyrokKrw*  
lewlki w Poljkim i Francuzkim ięzyku.

FRYDERYK AUGUST z Boźey lalki Króf 
Sajki, Xiąże Warszawjki. &c, ^c, &c.

Dzień iedenafty Grudnia, dzień na zawsze 
w epoce'kraiu nafzego pamiętny, ieft dwiem 
chwały Wielkiego NAPOLEONA i radości 
naszego ludu. — Okazał w nim ten Bohatyr 
rzadki przykład w dzieiach zwycięzców, po- 
miarkowanie, wspaniałość i miłość ludzkości.

Traktat Poznańjki powróciwszy pokoy Sa- 
xonii, oddalił od niey okropne kiełki woy- 
ny, na którą mimo nasze wszelkie miłowania, 
przez zbieg okoliczności, yyfiawioną zoftała. 
— Uznaiemy powinnością okazać Naszą i te
goż ludu wdzięczność. Rocznica dnia, pod 
którego szczęśliwą wróżbą widzieliśmy naftę*  
pnie utworzony węzeł przywiążuiacy Nas do 
mieszkańców Xięftwa Warszawjkiego, wlka- 
zuie Nam do tego naydogodnieysza sposo
bność.

Chcąc więc późnym Potomkom zoftawić w 
ftolicy kraiu, który z wspaniałomyślności Wiel
kiego NAPOLEONA pod Nasze przefzedł pa- 
nowranie, trwały pomnik uczuciow, któremi 
przeięci ieReśmy , poftanowiliśmy i podana- 
wiamy, ażeby iedna z ulic FKarszawjkich no
siła imię Twórcy tegoż Xieltwa, i chcemy, aby 
odtąd ulica Miodowa, ulicą Napoleona na
zywaną była; nazwilko fianówne, przyszłym 

(a)



( m78 ))

'pokoleniom < sercu Naszemu lube p Polakom 
nad wszyftko droższe. -

Dział? sik w 4amku Naszym Warszawjkim 
dnia 'bgo Grudnia 1807.

' FRYDERYK AUGUST- 
przez Króla

' Minilter Sekretarz fianu 
Stamjław Breza.

FEEDERIC AUGUSTĘ Par la grace de Dieu 
Roi de Sarę, Duc de Parsowie &c,&c.

Le onze Decembre fera a jamais Epoque dans 
les Faftes de Notre Nation; Epogue glorieuse 
pour le Grand NAPOLEON; Epogue de con- 
solation poyr Nos peuples. — C’eft, dans cette 
journee, que le Heros a donnę un EKemple 
jare parmi les Conguaians , de mo-deradon, de 
grdnaeur et d’amour de IRumanite.

Le traite de Posen en rendant la paix a la 
Saxe\ en a ecartó le fleau d’une guerre, dans 
łagueile ie concours des circonltancss,. gue Nos 
sojns nont pu prevemr, l’avait enveioppśe. 
Nous regardons comme un dęyoir de signaler 
Notre reconnaissapce, et celle de ce Peuple. 
tŃńniversaire du jbur sónś Taiź&ure* duguel 
Nous ’ avot» vu ensurte s’etablir les' liens, qui 
Nous attachentauK habitźns du Duche. de Par- 
■sorie, iNous en offre une occaMon des plus; 
fąygrąbles. .

Dęsirant dong de laissęr a la pofterite dans • 
la Capitale de ce pays, qui par la generosite j 
du Grand NAPOLEON a passe sous Notre do- 
uiaiatłpn,, un sQuvenir durąble Res sentimens 
dont Nous sonunes penetres, N»us avons ar- 
rete et ąrretons gu'une rue de Parsowie ppr- 
te le nam de Celni auguel će Duche dóit son 
ejdft.ence, et Nous vouidnk que dórenavant 

‘la rue de Miel sóit n&mmće Rue Napoleon'; 
Nom respeęte par la polłerite, cher a Notre 
r.oeui, et precieuk a tout Polonąis.

Fait dans Notre chateau de Parsowie le od 
ze Decembre 1807.

FREDERIG AUGUSTĘ.
par le Roi

Miniltre SeirStaire detat 
Stańislas Breza. ■ 

z Wrocławia dnia 28 Liflepada.
Goniec, który dnia wczotayszego przybył z 

Paryża do Barona Wrede Generał Leutpan- 
ta Bawarskiego. przywiózł rozkaz, ażeby ca
łe woyfko Bawąrfkie -znayduląće się w Slu/ku 
i iwyńószace do 16,^00 udało sję w drogę na 
powTot do krain l-Woiego. Woyfko to wyi- 
dzie dnia 30 b. m. i po®. gnie jeiu kokniinanu 
przez Saicanid na fyrezao.

- Gl

z Berlina dnia 30 listopada.
Pan N-Ujerr, członek ciała .dyploniatycziie- 

go Pru/kiego^ przejechał tędy: z Paryża d<? 
Memla. Vvkrótkim czasie drugi raz .tę po
droż odprawia. . erct .

Nie wiemy ieszcze nie pewnego Względem 
powrotu Króla do tuteyszey Itolicy. . „

Wielki tu ieit niedouatek gotowych pienię* 
dzy, a papierowe br rdzo spadły.'*-

Przez nowe urządzenie* woylką naszego, z 
4ch regimentów jazdy iedea będzie utworzo
ny, a w tym 4ry tylko będą.fzwadrony. Zan- 
darmowie są zniesieni, a pozoltaii z tego kor- 
pusu ludzie* umieszczeni będą w regimencie 
karabinierów w gwardyi Królewlkiey.

— Dnia Ągo Grudnia.,—■ Marszalek Pań- 
liwa Pictor. Generał - Gubernator tuteyszy:, 
i dowodzca pierwfzego .korpusu Wielkiego 
woyfka , obchodził dnia ago b. m. z iak nay - 
więkfzą okazałością rocznicę koronacyi Cesa
rza Jegomości NAPOLEONA. Wielokrotne 
wyitrzały z dział ogłosiły w wigilią ten ewi^- 
tny. obchod. Nazaiutrz 15,000 woylka z pier - 
wszego -korpusu odprawiły wielki popis , w 
obecnościNiążęcia Prujkiego^ Augu/ła^ Feld
marszałka Mollendurffa, pofłow mocarłtw 
sprzymierzonych lub przyiaciellkicli Brancyi i 
licznego zgromadzenia znakomitych: osób. -— 
Po uczcie daney blilko na 100 osób, pod czas 
którey’spelitiano z nbywięklayin zapałem zdro.- 
wie Gesarłtwa Jchrńteć i ich familii, naftą- ii 
piękny koncert i bal, na których się haypier- 
wsze Damy Francuzkie^ Prujkie i zagraniczne 
znaydowały. — Pałac i ogrod JW. Marszałka 
rzęsiitym światłem oświecono , a widowilka na 
teatrach'były bezpłatne.

• z Rondynu dnia 8 Idjlopada.
Gała Europa ieft teraz dla okrętowmeszych 

■zamknięta. Dowiaduiemy się, że i Portuga
lia przeciw nam oświadczyła się ; tak więc: to 
Króleftwo, choćby go też woylko Francuzkie 
śnie zaięhs, w niczym nam iuż nie będzie przy 
datne. Żaden nasz okręt kupiecki nie śmie się 
vaź* pokazać na morzu Bałtyckim; porty Pr u,. 
Jkte sh dla nas zamknięte; a że lekanęyRę. zer
wania przyiaźni ze łtrony Rojsyp hawdei nasz 
na północy takiego łkutku doznaie, iak gdyby 
isż woyna otwarta rzeczywiście była.— Skła
dy płodow osadniczych i kraiowych toyarow 
iak sa zawalone, ze iuż prawdziwego nieszą^ę. 
ścia doznaiemy które powiększyło się po
wrotem do kraiu niezmiernych magazynów z 
Portugalii, i przybyciem wielkiey flotty kupie- 
ckiey z Indyi, gdyż przez io tak-znacznie pa.-
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piety [karbowe fpmLy. t należy ban
kructw, Jakich jeszcze u nas' me było, Dla 
uspokojenia mecp trwożliwego ł tey przyczy
ny ludu, niektórzy łpekulatorowie., namówie
ni zapewne od rządu, puszczają wieści, iz 
przybył goniec to zRofsyi, to z Francyi, to 
z morza północnego, i przywiózł propozycye 
względem zaga enia układów o pokey. Jedni 
głoszą^ że pośrednictwo Rofsyi, z którego 
Rząd nasz mechciałkcrzyttąć, znowu mi o£.a- 
rowanym zołtałop innR że Aujłrya oświad
czyła się ze swoim, Jakkolwiek bądź, to pe ■ 
wna, iż tak teraz nieszczęśliwi ielteśmy., że 
nawet niewierny do kogo się udąć o pomó
wienie tylko wzglę.depi fposohti układania się 
o pokoy, który ielt tak.dalecy dla;na
bnym. (kk^ypi z dziennika Leeds -Merkury,.).
J—Dnia 12.— Słychać, iż Rząd hbiź Wpto-: 

Wadzi wcale nowe fyftemą żaTyykania ‘poriow,s 
to ieft,iż włzyftkiebrzegimórfkię zacząwszy ód 
Lizbonyai - do KdnjhantyiiopAa i MetńłF 

byd^ ząmkpięte. Ządepjokręt aić' bę-' 
dziś ni wd kawiiąc Jó tycn, ^crtow; ani z nieb' 
wył • . ; źe A-l Ac zA-giii lub ielt

' przeznaczonym' do. Anglii'., albo^p^rzymie- 
rzonych portow Szwedzkich, i Sycyliyjkidh 
tudzieźwdo Malty 1 Gibraltar a. 'Okręty neu 
tralne mogą prowddzić handel dó pórtbw Frdn. 
ęńżkiyh i Hiszpąńjfiich, lócz wśfwb.ióK wła-/ 
snych kraiąch powimi^ ToWary fw^ i
ztamląd niewolno Tht do kHrbW ^de ;
prżyuićielkich, leczmaią Zawinąć’ db porłfó'#; 
AngielskichyryYSiyć towary, i zśplśći^&ó,: 
które na przyszłym .pcśiedżeniu Parlamehtó 
wym ma bydź ultahówione. a w ten czasAnb^ą' 
zńowu zabrać towary ńa Okręt i.ótrżynłaĆ ^o- 
zwulenię, ażeby się do portow nieprzyiacmł- ; 
(kich udały. Wszyłtkie okrgly, które Wzięły ■ 
towary w krąiach neutralnych, jWwihny tył i 
ko zawinąć do portow' Angiel/kich, gdzie się j 
ną drugiej’. Rronie papierów ich Z^iśźd, iż tam 
byry^ ' pocej. mogą płynąć do mieysca prze- 
zii^czenia lv oiego. Żnhćżtia dpbSta będziena- 

.łożoną na zagraniczną kawę., cukier, tśbąkę, ' 
yónpŁec z . i j cz \ny, zżeby Anglicy Sieli I 
pierwszenltwd. "

, toięlt, iż wizy Rkie Lr z; 
Lizbowy aż.» do Kori

Uzbrojone dotąd, w Anglii trzy wypiąwy, 
których przeznaczenie nie delt wiadome. Przy 
jedney z hiph będzie 1.0 okrętów liniowych, j 

- Zoóe przybył dtpa 30 Październi
ka do i dr alfy a Zuaie się, iż w ten czas 
.tylko-oęaztię' }uxyimo,wany, kiedy się źeęjjce 
pokazać jako psoba partykularna, I 

|, Fan Monroe, Poseł Amerykańjki popły
nął ztąd dnia 30 Października.

Oto ieji.całko wity wypis z gazety dworlkiey 
I .tuteyszey, która zawiera w 1‘ebie wypowiedze

nie wóyny przeciwko Danii, Toskanii, Rze-, 
; czypospolitęy Siedmiowyśpowey, tudzież prze

ciwko Króleliwu Neapolitańjkiemu i Raguzie.
Działo się w Pałacu Krolowey dnia Ągo 

, Li/lopada1807. ‘
,Ną radzie w obecności KrólewDtiey.
,, Gdy Król Duh^i wypowiedział woynę 

przeciw Królowi Jipcł, poddanym tego i na
rodowi, 1 gdy gorliwe i kilkokrotne usiłowa
nia końcem wyrobienia, ażeby to wypowie
dzenie odwołano i pokoy przywrócono, by-< \ 
ły nadąremne, raczył więc KrJł Jmć za zgodą 
tayneydwoiey rady rozkazać, i nkiieyszym roz- 
kazuie, ażeby powszechne .odwetowe patenta 
przeciwko okrętom, towarom, i poddanym 
Króla Duńjkiego wydano , (wyiąwszy,okręty, 
które poŁWolcnie Królewlkie otrzymały, lub 
są -uwalniane od ąmbargo^ i potym do ża- 
,^nągo.,nićprzyiacie!kiego portu nie przybyły.) 
tuk dałee*, iż równie Hotty Królewlkie, iakó 
1 wszyltkip inne okręty i łtatki odebrały pa- 
tentaj ażeby okręty, iiatki i towary, należące 
do KrólaDuń/kiego, poddanychięgo lub innych 
osob ’ mieszkających w krajach Króla Duń- 
j aegG, prawnie, zabierać, i pod wyrok sądu 
adtpir.ąlipyinegp w kraiach' KrólęwŁich odda- 

:wąć mogły. Tym końcem, generalny Adwo-
tyriWwlki ułoży n^ z adwokatem 

Aipniralicyi i poda Królowi Jmci proiękt do 
ulLapo>yięnia komniifsyi, nadający kommifsa- 
rzpmiub irinyin wyznaczonym przez nichofo- 
bom. władzę wydawania odwetowych patentów 
dlą^poodąpiych KYólewlkich i innych, którzy 
się prząd wspompionemi konimilsarźąmi nale
życie' udowodnią, ażeby okręty, ftatki i wła- 
:snpści, należące do Danii, tudzież poddanych 
Króla. Duńjkiego i osob w tymże kraiu mie- 
sikaiących ( z powyższym atoli wyjątkiem) 
zatrzymywali i zabierali. Wspomniona kom- 
niifsya będzie miała taka władzę, iaka dotąd 
byłą w zwyczaju. Generalny Adwokat Krp- 
jpylki ułoży’ także z generalnym Adwokatów 
Adtniralicyi 1 poda Królowi Jmci proiekt do 
ultanowienia kommifsyi, nadaiacy,. dla dopeł
nienia urzędu pierwszego Lorda Admirąlicyi, 
wsponmibnym kommilsąrzom władzę , dzebr 
naywyźszy.sąd Ądnurąlicyiny i inne Tarły Ad- 
jpiralicyine wezirmi, iżby wsźyltkie {prawy 
zdobyczy i zaboru wszyltkich okrgtow 1 wła- 
snuści, wziętych iuż’ lub wziąć się maiącyc^, 
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fądownie roż/trząsały, i pódłUg ż^ycgaiu w 
Admiralicyi, tudzież prawa narodow, wszyftkie 
okręty, ftatki i własności należące do Danii 
Tub poddanych Króla Duń/kiego i innych o- 
sob w tymże kraiu mieszka iących, ( z powyż
szym wyjątkiem) przysądzały i za dobrą zdo
bycz uznawały, ograniczaiąc tey kommifsyi 
vładzę, iaka dotąd była w zwyczaiu; potrze
ba także ułożyć i podać KróloWi Jmci proiekt 
do inftrukcyi, któraby flużyła za prawidło dla 
fądow Admiralicyinych w osadach Królewlkich, 
niemniey inny proiekt do inftrukcyi dla okrę
tów , które do powyższego celu zoftaną uży
te. “ (podpisano)

El don, Camden, Weftmereland, 
Winchilsea, Cathcarc, Hawkes 
bury, Mulgraue, <St. Perceval, 
Nar. Bond.

Działo się w Pałacu Krdlowey dnia Ągo 
Lijtopada 1807,

Na radzie w obecności Królewlkiey.
,, Ponieważ Francya zajęła mocą pewne kra

je i porty we Włoszech tudzież nad morzem 
śródziemnym i Adryatyckim, dawne miey 
scowe rządy obaliła, a natomiaft nowe ppfta- 
nowiła, które za iey wpływem dopomagają iey 
do ulkuteczniania nieprzyiaciellkich zamiarów 
przeciwko własności, handlowi i żegludze 
poddanych Królewlkich, i gdy z tego powo
du dopuszczono się rozmaitych czynności, 
przeciwnych Iłusznym prawom Króla Jmci i 
interefsowi Króieftwa iego, raczył więc Król 
Jegomość za zgodą tayney fwoiey rady roz
kazać i ninieyszym rozkazuje, ażeby powsze
chne odwetowe patenta wydano przeciwko o 
krętom, towarom i mieszkańcom kraiow i 
portow Tojkanii, KróleCtwa HeapolitańSkie- 
go, portu i kraiu Raguzańjkiego i wysp,któ
re niedawno Rzeczpospolitą Siedmiowyspową 
fkładaly, iako też wszyltkich tych portow i 
mieysc nad morzem śródziemnym i Adrya- 
ryckim, które woyfkiem Francuzkim lub fprzy ■ 
mierzonym fą zaiete, tak dalece, iż równie 
Hotty i okręty Krolewlkie, iak wszyftkie o- 
kręty maiące potrzebne patenta, wszyftkie 
ftatki i towary wspomnionych kraiow i por
tów zabierać mogą. &c. “

z Paryża dnia 24 Listopada.
Wczoray z rana wyiechała Cesarzowa do 

Malmaison, lecz iutro ma tu powrócić.
Dnia 2tgo miał Cesarz ftanąć w Medyolanie.
Wielki Xiąże Wirzburjki Wyiechał ztąd 

wczoray na powrot do kraiu fwoiegó.
Zapewniają, iż Królellwo WefifaWy dziś 

ruszą do Króldftwa swojego na Stutt^rd.
Miniftrem sekretarzem ftanu Króieftwa Weki- 

faljkiego zoftał PanMuller, i otrżymał wiel
ki order Hollenderjki. ć’ : 11 ....

Pan Caulincourt, Wielki koniuszy Cesar- 
Iki, a mianowany Poiłem do Petersburga, 
puścił się iuż w tę drogę.' k

Powrot gwardyi Cesarlkiey nie tylko przez 
wyftawienie bram tryumfalnych i feltyn na Po
lu Elizey/kiM, ale i przez widowilka teatralne 
będzie obchodzony. Teatru Paudeuille watiy 
Wygotował fztukę fiofowną do okoliczności.

Wszyscy ciekawi chodzą oglądać przygoto
wania do uczty dla teyże gwardyi. Popołta- 
wiano iuż ftoły na 10,000 biesiadników", a z 
każdey ich ftrony są ławy, aby siedzieć mo
gli. Na przypadek zaś niepogody dnia 25gor 
którego ta uczta będzie, porozciągano nadlto- 
łami kawały płótna, które do drzew poprzy- 
więzywano. Ogromna ta izba iadalna oświe
cona będzie latarniami i lampami na drzewach 
pozawieszanemu

Z powodu tegoż fefty nu, Prefekt policyi wy-' 
dał urządzenie nakazuiące, aby droga publi-ę 
czna była wyczyszczona, oznaczaiące rynki i 
ulice, na których dnia 2Ógo nie mogą się u.- 
wiiać poiazdy, i zalecaiące, aby Paryżanie 
przody domow swoich oświecili.

Dwa tuteysze dzienniki ogłosiły, że Xiąźe 
AJturyi po otrzymaniu przebaczenia zoftał na
czelnym dowodzcą woylka Hiszpańskiego prze
ciw Portugalii, i wielką ozdobę Legii honoro- 
wey otrzymał; pierwfze potrzebnie potwier
dzenia , ( odpowiada inny nasz dziennik,) a dru
gie ieft fałfzem, gdyż ten Xiąże ma tę ozdobę od 
dwóch iuż lat, a otrzymał ią wraz z Królem oy- 
cem swoim i dwoma bracią wzamian za or
der Złotego Runa ofiarowany Cesarzowi i kil
ku Xiążętom Francuzkim.

Królowa Etruryijka podarowała przez Po
iła tu swoiego złoty medal, ozdobiony iey i 
syna wizerunkiem, PaniDabos malarce, za od
malowanie allegorycznego a bardzo dowcipne ■ 
go obrazu.

Dziennik wychodzący w Dijon ogłosił, a 
za nim Paryzkie powtórzyły, iż dnia i6go o 
gtey wieczorem przeiechały przez Dijon dwa 
fześciokonne poiazdy; lecz siedzące w nich 
znakomite osoby zachowały iak nayściśleysze 
incognito. Nie wiemy, iakieby to były te o- 
foby, ale to pewna, iż Cefarz nie tą drogą po • 
iechał.

W porcie Cherburg/kim dali fobie Amery
kanie i Francuzi braterlką ucztę dnia «8go



(f ił

t. ml Kapitan. Franklin Read dowódzca ga- 
łioiy Amerykań-Cciey la R.evanche, która przy
wiozła do Francy i; Poiła Ziednoczonych Sta
nów, udał sig z officerami fwoiemi na korwe
tę Francuzką Ze dygnę pod fprawą kapitana 
Trobidn^b^ac^. " Pokład korwety przeifto- 
czóny był w falę uczty. Malowane płótno w 
gwiazdy Hużylo zafuffit. Bandery Amerykań- 
Jkie połączone z Francuzkiemi zdobiły ściany 
tey fali. * W.' iedńym iey końcu ftało popiersie 
NAPOLEONA Cesarza na pęku broni i wa
wrzynów, a w drugim, wizerunek Prezydenta 
ZiednoczonycłiStanów obwiedziony girlan
dami. Podczas uczty fpełniano naltępuiące 
toafty: ' ~ ,
i) Kapitan Francuzki: ■— Pana Jeffersona! 

Oby mądry Prezydent Ziednoczonych Sta
nów, iak naydlużcy utrzymywał miłość imie
nia Francnzkiego dla miłości kraiu swoiego!

2) Powitał zaraz kapitan Amerykaifki, a 
za nim wszyscy współbiesiadnicy iego, i zawo
łał : Kamraci! Zdrowie Cesarza i Króla ! Oby 
fzczęśliwy geniusz iego pomścił się iak nay- 
prędzey za wolność mórz, i zwszyjłkich ludów 
iednę tylko familią uczynił!

’3) Olficer drugi z porządku po kapitanie 
Franklinie Read powitał irzekł: Cesarzowey 
Krolowey ifamilii Cesarfkiey! Oby CesaYz 
iak naydłużey cieszył się przywiązaniemfwo- 
iey krwi i ludu fwoiego w nadgrodę lylu 
prac i trudów l

<4) Porucznik z korwetty le Cygne wniolł 
toalt taki: — Pamięci Wasingtona i Frankli- 
na, oswobodzicielow kraiu fwoiego! Synowca 
Frankłina, Kapitana Read, którego marny 
między nami, aktórygodnieutrzymuiechwa
łę imienia tak lubego obu światom!

5 ) Jeden z offięerow fregaty la Manche : — 
Pomyślności marynarki Ziednoczonych Sta
nowi Połączenia przyiacielfkich bander obu 
Narodow!

6) Jeden znowu z ofiicero,w Amerykań- 
fkich:— Marynarzów Francuzkich, z które- 
mi wespół walczyć będziemy, ieźli powsze
chny nieprzyiaciel niepokwapi się nadgro- 
dzić niesprawiedliwości i gwałtów fwoich !

Spodziewamy się tu przybycia Wielkiego 
Siążęcia Rossyilkiego Konftantyna.

Od brzegów Renu d. 18 Liftopada.
Korpus Generała Junot ciągnął dotąd nie

przerwanie przez Hiszpanią, i teraz zapewne 
m.usiał się zebrać pod Salamanką. Zdaie się, 
iż ważne ^amylły mai^ bydź w tamecznych o- 
k^l>cach:ulkutecznione.,, .gdy jeszcze tyle wpy- 

&a ió&i&hugjytffyąmHiszpąńfki^ a,fam kor
pus Generała Junot Jeff bardzo dostatecznym 
do zajęcia Pprfugąlii. Nie daleko Nancy zbie
ra się teraz \znaczny korpus, który ied pop 
czątkowo .przeznaczonym do Bajonny, gdzie 
GenerałDupont obeymie dowodztwo nadwoy- 
Ikiem odwodowym. Kilka regimentów wiel
kiego woylka ciągnie przez Moguncyą, które 
udadzą się także do Bajonny, Przeszło 6,ooą 
woylka wyszło z Straiburga, do Ngncy. Z 
innych także okolic Nądreńjkich kilka bata
lionów udało się wgłąb kraiu. W Moguncyif 
Strazburgu i wszyltkich twierdzach Nadreń- 
Jkich znayduią się teraz fzczupłe załogi, które 
doznaią pomocy od gwardyi departamentowej. 
Wkrótce iednak fpddziewaią się przybycia od
działów wielkiego woylka, które łtąć będą na 
załodze w wspomnionych twierdzach, a gwar- 
dye narodowe zoltaną od obowiązków fwoich 
uwolnione.

Od brzegów Menu dnia 21 listopada.
Czytamy w liście z Paryża conaltępuie: — 

„ Ważne artykuły maią związek z kcnwencyą 
zawartą międzyErancyą iAuftryą, lecz te ie- 
szcze w taiemnicy zołtawać powinny. “

Podrożni przybywający z Rossy i, którzy 
przez ftare Prujsy iechali, nie mogą doltate- 
cznie opowiedzieć nędzy, iaka w Prufsach 
panuie. Są takie wsie, gdzię nie masz ani da
chu Iłomianego na domach, ani.bydła , ani ko
ni, które zaraźliwa choroba wygubiła. Po- 
morek mieszkańców pochodzi y niedo/tatku, 
niezdrowych pokarmów i powszechney. nę
dzy. Część, która się doltała Rofsyi, to ielt, 
Departament Białoftocki niewiele ucierpiał-, 
lecz refzta kraiu tym większą klęlko poniolła.

Rozeszła się pogłolka we Frłoszech, iż na wy
spie Malcie powitał bunt przeciw' Anglikom.

z Norymbergi dnia 21 Liftopada.
Pisma publiczne tuteysze i inne umieściły 

naltęppiący artykuł: Czytamy w pismach pu
blicznych lift Generała Rapp, Gubernatora 
Gdańfkiego, do Pana Gralath, Prezydenta 
tego Mialta i Konsyliarza taynego, datowany 
dnia 12 Października, w którym się ulkarża, 
iż miallaieden tylko milion z pierwszego na- 
w>et terminu kontrybucyi dotychczas wypłaciło^ 
lubo podlkarbiwoyfkowy maafsygnacye na zna
czne fummy z Gdarfka, i przybyły iuź z El
bląga wozy po żołd dla korpusu Marszałka 
Soult. — „Nadzwyczayne półcienie ( wyraża 
ten Generał w liście fwoim ), w iakim się Mia- 
fto dzisiay znayduie , wymaga energii i odwa
gi, czego ogolnie potrzebnie. Okażcie to obo - 
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ie’ teraźnieyszy moment wyciąga ofiary; złóż
cie ia ochoczo; przyszły wasz los na tym nieiako ’ 
polega; każdy bowiem Opór i nierozwaga po- ; 
ciągnęłyby za sobą zgubę waszą &c. Żąda po- < 
tym Generał, • ażeby bogate osoby prywatne, ■ 
i rzemieślnicy, którzy przez bytność woyfka j 
zyfkałi, złożyli 2 miliony 50,000 franków przy- : 
muszoney pożyczki za obligacye mieyfkie z ’ 
prowizyą po 5 od fta, i z tych pieniędzy milion 
450,000 Franków do kafsy podlkafbiego woy- ! 
Ikowego,iako część pierwszego terminu kon- ; 
trybucyi, oddali, a resztę 600,000 jfran ko w na ’ 
potrzeby mialta obrócili. Ażeby Zaś ta. pbży | 
czka, ód którey uchylać się nie można. by- ] 
fa złożona w przeciągu 4 dni, oddaie ś-ę żśn-. | 
darmeryaiło rozporządzenia fenatu, który ią 
codzieAw większey liczbie do ociągających się 
na esekucyą posyłać będzier . Do tego liftu : 
ielt przyłączoną liłta 25 prywatnych- osohvi ce- i 
ąhow.(to ielt cechy Piękarlki, Piwowwlkłi.pa^ | 
lących wodl^ ) którzy maią dąć tym kbńcem i 
Fkładkę wynoszącą od 40,000 do 150.000 fran- l 
kow. j

z Hannoweru dnia 24 Liftopada. g 
? Gwardya konna Polfko-Franeuzka przyby- | 
ła dnia 22 b. m, do Gejcyngi. Słychać-, iż i 
06Ó ludzi ztey gwardyi pozoftanie na załodze 
w Gettyndzej a reszta uda się w dalszą dr o- i 
gę. 1 Wspomniona gwąrdyą zachowuie przy- | 
kładną karności;

■ Mówią, iż 6,000 iazdy z korpusu Marszałka . 
Soult ma nadeyść do tuteyszego krain.
'■ z Hamburga dnia 'zp Li ;t opada.
'“Lifty zMemia pod dniem ly b, m. pisane, ' 
które dnia dzisieyszego odebraliśmy, zawieraia 
w fobie wiadomość, iż Rofsyd wypowiedziała | 
woynę Anglii. 7.e zaś ta wiadomość' ani z ) 
Rygi, ani z Królewca dotychczas nienadeszła, ' 
zdaie się więc rzeczą bardzo podobną dopra- s 
wdy, iż nakazane powszechne ambargo w pór- < 
tach Rofsyifkich poczytano w Memlu za wy- j 
powiedzenie woyny przeciwko Anglii.

z Kafsel dnia 22 Liftopada.
Dnia dzisieyszego przybyło tu iuż biifko i 

tooó ludzi z fegii Polfkiey złożoney z looó id- : 
zdy i 4600 piechoty, która częścią tu, częścią 
winnych miaftach krołełtwa Jd^eftfalfkiego, £ 
ftać będzie na załodze; Dnu iutrzeyszegó i 
fpodziewamy się przybycia znacznieyszego od- ' 
działu. Jazda ielt ubrana i uzbroicna nakaztałt i 
Ułanów. ?

z Neapolu dnia 5 Liftopada. '
Nayświeżsże Hity z Sycylii donoszą,- iż kil

ka okrętów Rossyifkich pokazało się w blillto- i 

ś’ci A gofra; a gdy z tych iedna fregata zbliżyć 
ła się do lądu dla opatrzenia się w wodęr od
mówiono iey tego. Jeden okręt liniowy i je
dna fregata tegoż narodu zawinęły także da 
portu Messyńfkiego prósząc o żywność, ale 
dbwodzęa Angielfki niechciai im nic dać, i na- 
We* kazał im śię natychmiast oddali i. - i

Wiemy także , iż Sycylia nie wielkiey fpo- 
keyności używa, gdyż po wielu innieyszych, 
mialłach.zachodziłyiuż rozruchy, iprzy oijey- 
ściii gońca, wysyłał dwvoćzca Angieljki woyłko' 
na potkromienie powitania ludu i śłachty w 

rFrep'a-ni przeciw Dworowi Sysyldyfkienw,
Od granic TdFlofkieh dnia r4 -Li-fkopacia.
Słychać, iż Kroi/er Jy nandpop łynął zcai 

fwoim dworem z Sycylii do Mai cyt mową 
nawet, iż Anglicy mieli iuż ttit^pić z tey wy.- 
spy; - .

z Genui dnia m Liftopada.
Peniiizy lifty nadelłany do-Prefekta mor^ 

(kiego w mieście naszym od agenta związków 
zewnętrznych w Marsylii, poprzyłepiano tu 
z rozKazu Izby ha»dłowey;

„ Mości Paine i W -tym momencie odebrać 
łem lift od konsula Fiaacuzkiego w-, Raroelln-. 
nie, zawierąiący dosyp smutną ńowiaę dla 
handlu.. Liii Pana Ramboud Nicer Kónsuła 
Fransuzkie^o yr AlmArn donosi, aż dywizya 
AlgierJka, z rociu okręcików zbroynych zło
żona , krąży od dnia ggo Października w od
ległości trzech łub czterech mil na przecie 
Almeira, a Hia rozkaz uderzania na-kupieckie 
okręty Francuskie i i że iuż trzy zachwyciłaś 
Oprócz tego, dowodzca okrętu .przybyłego z 
Algieru do- Almeira dnia 12go pod* banderą 
Algierjką oświadczył, iź na ś d/ń przed iego 
ztamtąd wypłynieniem, wyfzła na morze fre
gata i fzebeka Algierska z ,rozkazem napafto- 
wani?< bandery Francuzkięy. Profzęv/ięc-WPa* 
na, abyś o tym Izbę handlową w- Genui uwia- 
domił. “ (podpisano) 1’amen.

Kommifsarz morfki w Nice oftrzegł także 
towarzyftwo handlowce w tym mieście, że Dey 
Algierfki nie szanuie okrętow Genuęńfkich,^ 
Wło/kich., iNeaeckich i Neapolitańfkich, a 
zatym, iż powinni się mieć na oftrożności 
weględ-em korśarzow Algier[kich.

z Petersburga dnia 6 Lijłopada.
Dnia wczorayszego- był wspaniały bal uDwo- 

rii , na którym się także Generał Savary znay- 
dował.

Mówią tu ciągle o ńieiakich odmianach w 
Miniftaryum; dychać także , iż Poseł pewnego 
wielkiego Maearltwa ^tąd wyiedzie. f. - - . s...

' DODATEK



Z WARSZAWY DNIA i2go GRUDNIA ROKU 1807 w SOBOTĘ,

Monarcha nasz w rocznicę koronacyi Cesa
rza NAPOLEONA mianował deputacyą, któ
rą wysyła do Paryża dla złożenia Jego Ce- 
sarfko-Królewfkiey Mości hołdu wdzięczności. 
Deputacya ta Ikłada się z trzech członków ze- 
szłey Kommifsyi Rządzącey, to ieft, JWW. 
Stanifiawa Potockiego, Działy ńjkiego i Bie- 
lińjkieso. — JW. Hrabia Boje Minilter Sajki 
przełłał tegoż famego dnia urzędowne uwiado
mienie o tym mianowaniu JW. Pełnomocne
mu Miniltrowi Cesarza Jmci pod czas obiadu 
u tego Miniltra, na którym się nayznakomitfze 
trzech narodow osoby znaydowały.

Warszawa ieft teraz bardzo świetna. Fe- 
Ityny po feltynach naftępuia, albo raczey, przy
tomność Królewfka w Itolicy i uczucia iedno- 
czącetrzy przyiacielfkie narodyczynią tę epo
kę nieprzerwanym feftynem. Oprócz zabaw u 
Dworu co niedziela, bywaią także wieczory u 
JW.Miniłtra Francuzkiego, a dnia 51. m. dał on 
u siebie wielki bal zwieczerzą, który trwał od 
godziny 8mey do 5tey z rana.

ze Szczuczyna dnia 24 Liftopada.
Odprawiła się tu uroczyfta inltallacya Sądu 

Pokoiu, Powiatu Biebrzańjkiego DeparTamen- 
tu Białojtockiego. JW. Bydzewjki Starofta 
Baygrodzki, obrany od Rządu Sędzią Poko
iu , o godzinie uftey z rana, przybył w gro
nie licznie zgromadzonych na ten akt Oby
wateli, do Kościoła XX Piiarow, końcem, we
zwania do tak zbawiennego dzieła pomocy od 
Naywyższego Dawcy i Autora pokoiu. Od
prawiła się folenna wotywa o Duchu Świętym 
w przytomności Izby tuteyszey Wykonawczey, 
Dam, znacznych Obywateli, licznego Ducho- 
wienfiwa, officerow Francuzkich i Poljkicly 
oraz afsyltencyi kawaleryi narodowey i gWar- 
dyi nacyonalney, iako też magiłtratu i cechów 
z chorągwiami i świecami mialta tuteyszego, 
iak i wszelkiego fianu ludzi, na hafto Pokoiu 

zgromadzoneych. Po zakończoney wotywie, 
miał 'celebrans JX. Karwowjki z Zgromadzeni* 
Piiarow , KonSyliarz duchowny Izby Wykona
wczey, krótką mowę, wziąwszy wltęp do niey 
zfłowPisma: pacem meam do vobis, pacetą 
meam relinguo vobis. Wyftawił naypierwey 
fzczęśliwość narodow wynikaiącą z powsze- 
chney wzaiemney iedności i fpokoynościOby- 
watelow; potym powszechne ukontentowanie 
tychże z wyboru światłego i cnotliwego We
terana tego na urząd Sędziego Pokoiu, który 
w całym życiu fwoim zachował łpokoyność z 
lubiącemi natręt pienią fąsiadami fwymi, i 
który na różnych urzędach i kilkukrotnych 
funkcyach dawnych Poselfkich, bez własnego 
interefsu, i zawsze niefkażenie flużył oyczyźnie. 
Po zakończonym himnie o Duchu Świętym 
przy odgłosie kotłowi trąb, prezentowaniu bro
ni przez woylko, udał się JW. Bydzewjki Sędzi* 
w liczney kompanii-do Izby fądowey: tam zabrał 
głos, i W czułey mowie Iwoiey, wyraził chęć 
fwoią, lubo wr itarganym iuż wieku , Iłużenia 
odrodzoney oyczyźnie za mocnym ramieniem 
Wielkiego NAPOLEONA ufpokaiaiącego 
świat, a razem nadzieię w fpokoyności umy- 
Iłow, znaiomych fobie ziomkow Iwoich, a dale
kich zawsze od pieniactwa. Odebrał potym 
przysięgę od osob fkładu fądowzego; a po prze- 
czytaney konftytucyi kraicwey, zaprosił zgro
madzone Publicum na obiad, który przy toa- 
ftach Wielkiego NAPOLEON A Zbawcy Pob- 
Jkiego — Fryderyka Augusta Monarchy i Pa
na Naszego Miłościwego, Rady ftanu, przy nay- 
większey Gołpodarza ochocie, aiakoSędziego 
Pokoiu ndyspokoyniey, w późną noc zakoń
czył się. Nazaiutrz rano, Sąd Pokoiu rozpo
czął miłą dla fpołeczności, czynność łwoię.

ze Lwowa dnia 14 Lijtopada.
Przybywa tu teraz bardzo wiele dawniey- 
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szych officyaliftow Pru/kich z tenixReyvt£ęso 
\\ ielkiego Xięltwa Warszaw/kiego, którzy 
fzukaią Iposobu, ażeby się gdzie umieścili.

z Wiednia dnia a5 Listopada.
Wczoray odlłonionyin uroczyście zoftał po

mnik, który nasz Cesarz i Król ś. p. Stryiowi 
fwemu Jozefowi II wyftawić kazał. Na placu, 
który zdobi to wyborne dzieło kunsztu, ftała 
po prawey ftrońie Cesar: Król: Niemiecka, a 
po lewey Król: Węgierjka gwardya konna. 
Z przodu i w tyle pompika, który ieszcze był 
zalłouiony, Itała Ces: Król: Trabantów gwar
dya. Oprócz tych gwardyy, Ikładał batalion 
grenadyerow drugi czworogran. Tak w tym 
ezworogranie, iako też na około poftawionych 
i zielonym fuknem okrytych rusztowaniach, 
znaydowało się przeszło 6,000 wyższego ftanu 
widzów- Na placu fzpitalnym Itał w paradzie 
batalion piechoty, a na placu S. Michała ba
talion mieylkiey milicyi. O godzinie laltey 
przybył J. C. K. Mość z familią Cwoią, oto
czony urzędnikami dworu i Kapitanami gwar- 
dyi, na balkon, i był woyfkowemi honorami 
od uszykowanego woylka powitany. Tu zbli
żył się Ces: Król: nadworny Posążnik i Dyre
ktor klassy fnycerzów akademii wyzwolonych 
nauk, Franciszek Zauner, do J. C. K. Mci i 
oddał mu exemp!arz pięknego opisu pomnika, 
przez który wyniolł się do pierwszego rzędu 
artyltow łwego wieku. Jego Cesar: Król: Mość 
przyiął łalkawie to dzieło. Oddalił się Z^au- 
ner , i na dany od niego z rozkazu J. C. K. Mci 
znak, fpadła zalłona pokrywaiąca Pomnik, i 
w naypięknieyszyrń wydolkonaleniu pokazał 
się , któremu przyświecaiące właśnie Iłońce do - 
dawało wspaniałości. Odezwały się trąby i 
kotły; uderzono we wszyftkie dzwony wmie
ście i po przedmieściach; huk dział rozlegał się 
z wałów, i woyfka trzykrotnie dały z ręczney 
broni ognia. Gdy ukończyła się uroczyftość, 
rozkazał J.G. K. Mość przeciągnąć około sie
bie gwardyom i woyfku. W wieczór dane by
ły bezpłatne reprezentacye na obu dworskich 
teatrach. Na dowod nayłalkawszego fwoiego 
ukontentowania z fzczęśliwie dokonanego te
go pomnika, raczył J. C. K. Mość nadgrodzić 
Posążnika Zaunera wyniesieniem, uwalniając 
go od opłaty, dogodnościTzlac-hectwa,tudzież 
złotą* brylantami 1’uto wysadzoną tahakierą, 
w którey’znaydowało się 10,000 zł: ryńlkich, 
i dożywotnią pensyą 3,000 złotych ryńlkich.

z Prezburga dnia tzp Lifiopada.
Chcąc Cesarz Jrńć dać nowy dowod przy- 

cłiylnośerswoiey dla całego woylka, i wymie

rzyć sprawiedliwość, iżby każdw. zalługa przysr- 
zwoitą nadgrodę odebrała, połtanowił, ażeby 
dla dokładnieyłżego raztrząśnienia przełożeń 
względem otrzymania orderu woylitowego Ma
ryi Teressy, które z ważnych pobudek w o- 
znaczonym czasie nie mogły bydź podanemi, od
prawiła się na początku przyfzłego roku 1803 
kapituła wspomnionego orderu, która tyl
ko przełożenia zawieraiące w sobie znakomi
te zalługi i świetne waleczne czyny okazane w 
oltatniey woynie z Francyą, a ieszcze przez 
kapitułę nieroztrząsane, przyimować będzie. 
Officerowie, którzy maią doftateczne zalługi do 
pozylkania wzmiankowanego orderu, i którzy 
przyczynę spóźnionego przełożenia swoiego 
udowodnić mogą, prześlą proźby swoie do ge
neralnej kommendy woylkowey w Budzie, a 
to naypoźniey do dnia 20 Grudnia roku bie
żącego, ta zaś odeśle ie do wspomnioney ka
pituły.

z Petersburga dnia 30 Lifiopada.
Oto ieft treść wydanego pod dniem 4^^*- 

Września, a teraz dopiero ogłoszonego Impe- 
ratorlkiego ukazu względem iadących do Ros— 
syzjcudzoziemcow i wyieżdżaiących za granicę 
Rossyi/kich poddanych:

„ Chcąc po przywróconym pokoiu ile mo
żności zapobiedz przez wyraźne przepisy nie- 
przyzwoitości, która pochodzi z puszczania do 
Rofsyi i napływu nieznanych a fpołeczności 
szkodliwych cudzoziemców, poftanowiliśmy na. 
Rępuiące reguły przepisać:— 1)Żaden cudzo
ziemiec, iakiego bądź ftanu, nie może bydż do 
Rossyi wpuszczony, ieżeli niema paszportu od 
nafzego miniltra zagranicznych związków. —. 
2) Takowe paszporty nie będą inaczey wyda- 
wane^tylko na przełożenie znayduiących się w 
różnych mieyscach naszych miniftrow i kon
sulów. —• 3) Nasi Miniftrowie i konsulowie nie 
uczynią przełożenia o wydanie paszportu , 
tylko a) na żądanie rządu, przy którym są 
upoważnionemi; b) na zaświadczenie magiftra - 
tu lub mieyscowey zwierzchności o danie oso
by i celu podroży do Rossyi. —4) O wszyftkich 
cudzoziemcach, którzy otrzymali paszporty 
jechania do Rossyi, musi bydź doniesione Mi- 
rriftrowi wewnętrznemu. — 5) Te przepisy roz- 
ciagaią się ogółem'do w'szyltkich cudzoziem
ców, iakiego bądź narodu, i zachowane bydź 
maią od Igo Stycznia roku przyfzłego 1808. 
Do tego zaś czasu wfzyftkie dotychczasowe prze
pisy względem przepuszczania w granice nasze 
cudzoziemcówmaią w zupełnej zoftawać mocy. 
6) Rozumie się z resztą samo przez się, iż goń
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cy i wfzyRkie osoby, które od innych dwo
rów do Rossyi bywaią pofyłane, maią bydź bez 
wfzelkiey zwłoki, podług dawnych przepisów, 
w granice wpuszczane. Gdy przy rozporzą
dzeniu względem wpuszczania do Rossyi cu
dzoziemców chcemy także, ftosownie do do
zwolonego uftawami wyiazdu za granicę ró
żnym osobom, połtanowic pewną regułę, zatym 
przepisuiemy: — 7 ) Wyiazd za granicę z Ros
syi ma bydź zupełnie wolny, iednak nie ina- 
ćzey tylko za paszportem Miniłtra spraw zagrani
cznych. — 8) Rządy guberlkie nie mogą niko
mu wydać paszportu do wyiazdu za granicę. 
Przełożeni rządów'Guberfkich doniosą o wfzy- 
łtkich podanych sobie proźbach względem wy
iazdu za .granicę, Miniftrowi wewmętrznemu, 
przez którego otrzymaią w powyższym para
grafie przepisany palzport. g) Zawieraiące 
się w obu oftatnich paragrafach przepisy wzglę
dem wyiazdu za granicę, które rozciągają się, 
równie iak poprzedzaiące, do wfzyftkich w’ Ros
syi mieszkających osób, maią bydź od dnia 
ogłofzenia wykonane.

(podpisano) Hrabia Kotszubey, 
Minifter wewnętrzny.

z Medyolanu dnia iz Lifiopada.
Podług liftów z Tryefiu, szczątki woyfka 

Angieljkiego, które było podane do Egiptu, 
powróciły do Malty. — Też lifty zapewnia
ją, iż między innemi przyczynami oddalenia 
się flotty Angieljkiey z pod Dardanell, były 
obroty ftotty Rossyijkiey pod sprawą Admira
ła Siniawina', a e łka dra, którą Admirał An- 
giellki Collingwood w blilkości ciasninyDar- 
danelfkiey żółtawi!, tak ieft Raba, że iak tyl
ko flotta Turecka wypłynie z teyże ciaśniny, 
elkadra ta będzie musiała uftąpić.

z Kassel dnia 13 Lifiopada.
Gdy Królowa Wefifaljka ziechała była do 

Fontaineblau, zaftała z przyiemnym dla siebie 
zadziwieniem wdzyftkie fwoie pokoie tak zupeł
nie umeblowane i ozdobione, iakie miała w 
Stuttgardzie.— Wkrótce tuKróleltwo Wefi- 
falscy przybędą, i iużPand/eyronzreZ W. Mar
szałek pałacowy Królewfki, z dwoma koniusze- 
mi i trzema wozami, na których ieft ferwis Kró- 
lew’lki, fą w drodze do tuteyszey ftolicy,i przy
byli iuż do Stuttgardu.

Poprzybyciu tu Króla, zapadnie wyrok wzglę
dem akademii w Króleftwie Wefitfal/kim. Ma 
bydź w mieście naszym założona wielka fzko- 
ła woyfkowa, i trzy akademie będą urządzone: 
iedna między Renem i Wezerą! druga między 
Wezerą i granicą powiatu Hartz, a trzecia 

I między Hartz i Elbą. Los Gettyng i połączo
ny ieft z losem Hannoweru, zkąd ma fwoie 
dochody. Cesarz Francuzów ma akademią 
Gettyngjką za naylepszą w całych Nierbczech. 
Jeft ona naydawnieysza z Proteftanckjch, bo 
ieszcze w roku 1537 założona.

z Bojłonu dnia ig Września.
Bryg Eliza zawiózł na rozkaz Rządu z Fi

ladelfii do Savannach dwa działa a4r°funto- 
we i dwa igftofuntowe z 5 tysiącami funtów 
prochu i kul, ku obronie tego miafta.

Pifzą z Baltymory, że fregata la Chefape- 
ack i dwie fzałupy kanonierlkie wypłynęły z 
Annapolis; lecz cel ich wyprawy niewiadomy. 
z Macao (w Chinach ) a. 12 Grudnia 1806.

( Wypis z liftu iednego’ Missyonarza). •
„ Niemasz iuż ani iednego missyonarza , a na

wet Chrześcianina w Pekinie, ftolicy pańftwa 
Chiń/kiego. Wielką tam na nich daią baczność, 
a gdy którego odkryią, wysyłaią zaraz na wy
gnanie. lub do więzienia wsadzają. Missyo- 
narz Pekiń/ki, wywieziony do Tartaryi, ieft 
teraz nieco wolnieyszy w więzieniu, niż był 
z początku. Nie prześladuią przecież Chrze- 
ścian po prowincyach, lubo wyszły były fu- 
rowe przeciw nim rozkazy, które przecież (ku- 
tku nie wzięły, wyiąwszy ten, którym zabro
niono wypuszczać do krain nowych Missyona- 
rzow. — Mjssyonarz Wło/ki uwięziony latem 
roku 1805 w Kantonie, siedzi ieszcze w wię
zieniu. Przez czas nieiaki nader oftro obcho
dzono się z nim; lecz po uięciu pieniędzmi do
zorcy więzienia , może teraz odbierać wsparcie 
i lifty, i pisywać nawzaiem. Siedziało z nim 
razem trzech Mandarynów, z których towa- 
rzyłtwa i rozmowy dosyć był kontent; lecz po • 
żniey dwóch na śmierć (kazano, a trzeci, uni- 
kaiąc tego losu, fam się powiesił &'c.

z Ołtarzewa dnia 7 Grudnia.
Wielmożny Jan Zambrzycki, Stolnik Zie* 

mi Nurjkiey, w Ołtar zewie w si swey dzie- 
dziczney zszedł z tego świata w roku yScim 
wieku swego. — Szanowny ten obywatel, ciąg 
życia swego na uftugach publiczny cli ftrawił, i 
dopełnił obowiązków naylepszego oyca i oby
watela. Zycie iego naydokładniey znaiome tym, 
którzy bezftronną zachowuią sprawiedliwość , 
a (kończył ie dopełniwfzy obowiążkow Religii. 
— Żalem, wdzięcznością, i prawdziwym u?it- 
nowaniem przeięte zgromadzone dziecinnie 
mogły piękniey uczcić pamiątki naylepszego z 
oycow, iak niosąc na ramionach swoich powa
żne iego zwłoki do grobu-
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OBWIESZCZENIA.
Magiltrat Policji mialta Itoieeznego Warszawy. O- 

debrawszy od Prześwietney laby Admiuiltracyi Publiczney 
Departamentu WarszawlkiogoPcelkrypt, morą którego u- 
kończenie wyboru Składki Pofiłkowey w dniach ośmiu 
nakazanym zołtało: wzywa przeto irlzcze raz oftatni 
wszyltkich Obywateli i Mieszkańców miafta tego, aby 
R.osownie do obwieszczenia pod dniem 19 mieliąea Paź
dziernika r. b. wydanego, podatki zalegle iako to:— 1) 
Podatek na Lazarety.— 3) Podatek nadzwyczajny (tak 
©d PoIIefforow iak od Komorników ). — 3) Parafen Jura. 
— 4)' Na umundurowanie 900 kantoniftow, reszta.— 5) 
Opłatę na Gwardyą Narodową’od Duchownych.— 6) 
Łokciowe z domow i Brukowe.— 7) Czynsze i Kana
łowe.— 8) Składkę Podkową. — w dniach tymże ob
wieszczeniem wyrażonych w przeciągu dni ośmiu do Kas- 
fy Ekonomicznej Miałła znieśli z nadmienieniem , iż 
po upłynieniu dni powjższyth, Retant wypisany i przez 
wojlko ezskwowaaym będzie. — W Warszawis dnia ggo 
Grudnia 18>7- Stanijław Yice-Prezydant.
- — -___ i_ a_a____ '

Pozew Edyktdlny.r' ’■ V • 1 H-':
W Imieniu Kommissyi Rzą^z,ąę|eyf “ -Sąd Appella- 

iyiny Departamentu Płockiego podai^ <jp-wiadomości co 
nattępuie: Ur; Jan Michał Paweł Władyftaw dnia 25gd 
Czerwca 1748 narodzony do maiątku w tutejszym De
partamencie Płockim, i innyth okoUnach leżącego, pra
wem natury po rodzicach twych Janie(Jozefie Sudraw- 
fkim, i Annie Drużbackiey małźonkacl^np-dłega. wzglę
dem innego rodzeńłłwa należący, oddalił fię ^yoku 
1775 do Rossyi, także fiolłra oaegoż Jóbefa z^dtaw- 
Ikieh zamężna Kwaśniewlka, narodzona dnia i3gó Mar
ca 1747 roku podobnież w kraia‘Rossy.ilkie więcey od 
lat ao oddaliwszy Gę, weale o fobie Iłjszeć nid daie; na 
prawne przeto poparcie fioftry ich Ur: Ludwiki Spdraw- 
Jkiey, Sąd Cwoy obydwie osoby rzeczone, lub fukcesso- 
row, ieżali iakirh po fobie zoltawilil 'do itaWienia fig 
tu w fądzie twoim osobiśńe lub przez fw.ego umocowa
nego Plenipotenta, a to naypoźniey na terminie dnia 30 
JUnii tgoSgo przypadaiącym nafiąpić wionpgo, przypo
ry wa i oświadcza, iż w przypadku nie ftawienia fię, rze
czone osoby podług prawa, za umarłych uznanemi bę
dą.— Działo fię w Płocku dnia 10 Września 1807 roku.

Sękówfki.
Zgodno z Protokołem. Ojtrowski Regent.

DONIESIENIA.
M«iący rozmaite fzkła'Gzelkie i Bilianto- 

■wana w łltładzie Pałacu JW. Niemojewjkiego 
na Miodowey Ulicy, iak. filary, pod Nume
rem 497» chcąc się z tego handlu wyprze
dać, będzie miał co dzień ten Magazyn o- 
twarty; ktoby więc życzył sobie nabyć co 
z tego handlu, ma sig do potnienionego Pa
łacu udać, a 10 procentem taniey iak fa
jnego kosztuie , w monecie grubey fprzeda- 
W»ne będzie. Bernard Bysscherc.

Uwiadomią się Publiczuośd o sprzedaży Młynów 
naRępuiących i do którey Licytacya w dniu 3 Miesiąca 
Stycznia 1808 przed Urzędom sprawiedliwości Xięltwa 
Łowickiego w Skierniewicach przed południem na go
dzinę rotą i-st wyznaczona, a wprawdzie sprzedawać 
się będą Młyny nsfiępuiące: 1) Pod Miaftem Skiernie

wice. a) Młyn Ruds zwany, bł rzece Rawee ó) Mlva 
Dęba, c) Młyn pod Ogrodem Zamku na rzece Skier
niewice • wraz z Iławami. 2) Pod Łowiczem: Młyn na 
Bzurze Korabka zwany. Nabywać chcący takowe Mły
ny , w terminie przeznaczonym oświadczy się względem 
eony. Niezbronuo iest każdemu przed terminem w 
Młynach tych przepatrywać się, i o i-h położeniu się 
zapewnić. Aoszłagi zawieraiące opis dokładny docho- 
dew tychże Młynów przed terminem powyższym w u- 
rzędzie Sprawiedliwości w Skierniewicach przejrzeć, 
nawet i przepisać można. Budowa powyższych trzech 
pierwszych Młynów dobra, równie i ich położenie bar
dzo mlewidłu dogodne. Jeszcze przed terminem, ku
pić Młyny rzeczone, lub ieden z nich życzący, gdy tyl
ko odpowiadać wartości podadzą oświadczenia, do ku
pna przystąpić i takim sposobem licytacyą uprzedzić 
mogą. Dan w Skierniewicach 14 Ldtopada r8°7- — 
Kommissya Generalna Xięflwa Łowickiego.

Nachltehendo im Fiirstenihnm Lowiez belegene 
Wafszrauihlen śijtd zum óffenrlichen irrkauł, an den 
Meistbietenden bestłmmt; jnensbch: - 1) Bef der Stadt 
Skierniewice, a) Die Ruda Mu.hlet,an der Rawka: b) 
Die Demba Muhle. z) Die Unter Mubló an der Skier- 
niewka, uńd żwar mit iliren TeicheO. 2) Bey der Stadt 
Łowicz, die Korab Muhle an der Bzura, t Der Licitati- 
ons Termin iat auf den Sten Januar 18 cgw des Vormit- 
tags um 10 Uhr ęu Skierniewice im dortigen Juftiz- 
Amte anberaumt. wo zahlnngsłahige Kaufluftige ihr Ge- 
bot abgeben kónnenj aucb Itzbr eś einem jeden frey. 
sich rorher von der BeschafEaoheit dieser Mublea diir-h 
den Augensihein zu ,inf»rmiren. und die Anfchlago 
bey dem Jultiz-Amte zu Skierniewice zu^Jamcirea. 
oder Abschrifc davon zu nahmen. Im Afiegemeinea 
wird hier nur bemerkt, dafs dt« drey erften Muhlen 
sich in einem guten baulichen Zułtande befiuden, nud 
alle durch ibre febr vortb«iih»łte Lagę einen ansehnli- 
chen Ertrag gewabren.— Sollte ii .rigens vor dem Tey- 
mine auf eine oder die andre Miihlś, ein annehmli.hea 
Kaufpretium cfferirt werden, fó ist man nicht abgeneigti 
sie aućh aus freyerHand zu kpraufsern? Skierniewice deu 
r'4ten Nóvember 1807— Die General ;Commifsion dea 
Furstęnthums Lowiez.

Kocz podróżny nie używany swszelkiemi rekwizyta
mi na dwie lub trzy osoby, lekki, na perę koni, z wygo
dami waselkiemi, z Łóżkiem , Hamulcem , na żelaznych 
Drągach i Ofiach; żołto lakierowany z Oknami, Latar
niami, iefi do fprzedania ; ktoby życzył fobie nabyć, niech 
fię uda na Krakowlkie Przedmieście pod Numer 2667 w 
Domu Karmelitów przy Kościele na pierwszym piętrze.

Przy ulicy Gwardyackisy pod Numerem 1972 ieft 
Dom do fprzedania z wszeikiemi wygodami, Officynami, 
Stayniami, Wozowniami, Ogrodem i Dworkiem do nie
go należącym.


